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N ie d z ie la .  c / r r r  0  3 .*  _____

O sprowadzeniu PP. W izy tek ,  do P o lsk i  w drugiej 
po ło w ie  XVIIgo wieku, nastę-puiące wynaleziono szcze­
g ó ły .  Początkowo Królowa M a r j a  L u d w ik a  G o n za -  
fp2) Małżonka Królów WŁADYSŁAWA IVgo i JANA KA- 
zimikrzA m ia ła  zamiar założyć  w W a r s z a w ie  dom P e-  
a ite n te /t  czy li  P o k u tn ie ,  inaczej dom poprawy dla 
niewiast, którym zdarzy ło  się pobłądzić  z n iebezpie­
czeństw em , iak mówią zupełnego upadku. W  tym  
celu wysłany b y ł  w roku 16 4 9  Sekretarz Królowej  
Jejmości, P. D e s N o y ers  (D eno ie )  do P a r y ż a ,  aby  
tam wspólnie z przyiaciołką, Królowej Parmą L a  
M oigjtO n  (La Muanją), traktował z Przeło /onem i Kla­
sztorów N a w ie d ze n ia  P. MAKJI, o wysłanie  do W a r ­
s z a w y  12 Zakonnic, którym by m ógł być powierzony  
zarząd proiektowanej instytucji. Zamiarom tym sprze­
c iw ił  się  niewiadomo dla czego, Arcy-Biskup Paryzki  
d e  G o n d y , i proiekt pierwiastkowy nie doszedł do skut­
ku. Następnie Królowa odstąpiwszy od takowego,  
zgłos iła  się do Biskupa Jenew skiego  z prośbą o w y­
słanie do W a r s z a w y  podobnej co wyżej liczby Za­
konnic do przewodniczenia instytucji naukowej ubo­
gich polskich Panienek. Zadaniu temu stało się za- 
dosyć, iakoz 12 Zakonnic, z których 5 z najpierwsze-  
go klasztoru H iz y tk o w śk ie g o  w Ann.ertcy  w S a b u u -  
d j i ,  a 7 z T ro yes  w S z a m p a n j i , udawszy się  przez  
JJar'yŁ do D ie p p e , z portu tego na hainburgskim o- 
kręcie  do P o lsk i  d. 20 g o  Sierp: 1653  w y p ły n ę ło .  
Atoli podróż tych Sióstr n i e b y ł a  szczęś l iw ą ,  napa­
dnięte przez rozbójników morskich i obrane z wszyst­
kiego, wysiadły  na brzegach A n g l j i , a następnie po­
wróciły  do F ra n c ji . Dopiero w roku następnym no­
wa kolonja utworzona z 7 Sióstr, z T ro ys  i 5 z kla­
sztoru w A k  w is  g ra  n ie  (gdyż Siostry z A u n e n c y  za­
niechały i u i  swego zamiaru), puściła się  przez B ru-  
xel.Je, A t i tw e r p ją , H a m b u rg  i G d a ń s k , i stanęła  
w W a r s z a w ie  d. 30  Czerwca 1654 r. Imiona Tin i u 
pierwszych Zakonnic (z  TrOyŚ) zachowała nam histo- 
rja; b y ły  to: Klaudyna Agnieszka C a m u sa t  (P r z e ło ­
żona), Marja Anna d e  la  B ea u n e ,, Marja Aniela B o ­
lin , Klaudyna, Marja T re s tia r t , Franciszka Magdalena  
H la n c  h e l , Anna Magdalena C o n ta l  i Marja Aniela  
G h a u ffo u rn e a u ,  pierwsza Sekretarka Zakonu W a r ­
szaw sk ieg o . Przyięcie  tych Panien Pobożnych b y ło  
»»k najgościnniejsze, a KROLOWA Fundatorka d o ło ż y ­
ła wszelkiego starania o pomieszczenie ich w dogo­
dnym gmachu i zapewnienie ich bytu, iakoz Zakon len

rozkrzew ił  się u nas i przetrwał do dziś dnia wiek i 
lat kilkadziesiąt'.

Jutro i w każdy Poniedziałek , Nabożeństwo W ie lk o ­
postne P a s s ja ,  odbywać się będzie w ięzyku polskim  
w Kościele P o p a u lu isk im .

Dnia Igo Lutego r. b. o godzinie 6 1ej wieczorem,  
od b y ł  się wKościeie  Świętego ł\RZY£-V, obrzęd zaślubin 
W  go Józefa P le szcZ yń sk ieg o Urzędnika Komisji R /:Pr:  i 
Skarbu, z Panną Anielą Ł ow iecką , Córką Naczelnika  
W ydzia łu  Rachuby w Z a rządzie Kom: ląd: i w od:. Wśród  
tłum nie zebranych Świadków, Familji, Przyiacioł i wielu 
dostojnych Osób, na tę uroczystość zaproszonych, W żny  
X‘. W:\iwxw\t N a ru szew ic z ,  udzieli ł  Młodej Parze B łogo­
sławieństwo, i w pięknej przemowie sk reś l i ł  ważność 
obowiązków małżeńskich, życząc Nowożeńcom trwałego  
szczęścia, iakie tylko na ziemi osiągnąć można. Ż ycze­
nia te wszyscy chętnie powtórzy li, a radość na twarzach 
Państwa M łodych iaśnieiąca, zdała się być i*ękojmią 
szczęśliwej dla nich przyszłości,  lubo na>chwilę smutek  
przeb ieg ł  po ich licach, a to z przyczyny, iż Ojciec Pa­
na M łodego, oddalony o mil kilkadziesiąt od W <1rszawy 
i zaięty ważne mi czynnościami Rządowemi, me m ógł  
przybyć na ślub ukochanego Syna; zaśMutka Partny M ło­
dej, ieszcze w dzieciństwie na zawsze* Ją opuściwszy, mo­
g ła  Jej tylko z krainy wieczności udzielić Błogosławień­
stwo. 7j  Kościoła, udali się wszyscy Zaproszeni na ulicę  
Chmielną do domu Ojca Panny Młodej, gdzie gościnność  
Gospodarza i dobór Osób,' przeciągnęły zabawę aż do 
chwili ukazania się św iatła-dziennego. A .

( r/ j  G a ze ty  P o l ic y jn e j) .  Ukazem  Rządzącego Sena­
tu z dnia 26  Paździtr: r. z. N ro  2 0 ,2 7 9 ,  poniżej w y­
szczególnionym Urzędnikom Policji M. Warszawy, sto­
pnie wojskowe zamienione zostały na rangi cywilne;  
z Sztabs-Rotmistrzów w. C. Ro.ęt, na Sekretarzy Gu- 
bernjalnyeh: Kuchmistrzowi w Diurze Policji W m o.no- 
w skiem u  i Adjunktowi Policji Wyk: L am ieitsk ierna; 
z Porucznika w. Ges: Ros:, na Sekretarza prowinejalne-  
go: Komisarzowi Pol: W . Gyr: 4go B u d a rze  w skiem u; 
z Podporucznika b. wojsk pols:, na Sekretarza pro­
wincjał: Adjunktowi Pol: W yk: Gyr: Hgo O staszew sk ie­
m u; i z Podporucznika wojsk C<es: Ros:, na Kol: Kere- 

• stratora: Adjunktowi P. W . Gyr: 2go B u kaoiń sk iem u . 
—  W a r s z a w s k i  O b e r-P o lic m a js te r .  Stosownie do Naj­
wyższego rozkazu, objawionego reskryptem  Komisji 
Rzą: Spraw W ew: i D. z d. 29  Sierp: (1 0  W i ześ:) r. z.,  
W ładza Policyjna ma obowiązek odstłania do Kapituły
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R °s’yjskichCesarsk o-Królewskich Orderów, pozostałych
po dymisjonowanych Urzędnikach służby  wojskowej i 
cywil:, oraz Osobach prywatnych Orderów i Znaków 
nieskazitelnej służby. O czem podaiacc do publicznej 
wiadomości, nadmieniam, że Komisarze Cyrkułowi Po­
licji W yk: odebrali polecenie, ażeby w razie śmierci 
ktorego z podobnej kategorji Kawalerów o złożenie 
oedób orderowych po nim pozostałych, familje zmar­
łego wzywali, i też ozdoby dla przedstawienia ich 
gdzie należy, do Biura Policji odsyłali, z wymienie­
niem, kiedy zmarł, iacy są iego sukcesorowie i gdzie 
przemieszkuią. W arszawa d. 22Stycz: (2 Lut:) 1845. 
Jenerał-Maior, A bram ow icz. Sekretarz, K w iecińsk i. 
—  Na ostatnich targach W arsz: i Pragskich płacono za 
korzec 4ro ćwierciowy Zyta Rsr: 2 k .  64 (z ł .  17 gr. 18). 
Pszenicy Rs: 3 k. 22 (zł. 21 gr. 14).  Grochu polnego 
Rsr: 3 k. 72 ( z ł . 24 gr. 24),  fasoli Rsr: 5 k. 90 (z ł .  391/ z). 
Jęczmieniu Rsr: 2 k. 163/4 (z ł .  14 gr. 12). Owsa Rsr: 1 
kop. 39 (zł .  9 gr.  8). Siana fura jednokonna od Rsr. 3 
do hsr .  5 kop. 85 (od z ł .  20 do zł. 39); parokon­
na wd. Rsr: i kop. 50 do Rsr. 12 (od zł.  50 do zł. 80). 
Słomy tura zwyczajna od Rsr. 1 k . 65 do Rsr. 2 kop. 55 
(od zł.  11 do zł. 17).  Kartofli korzec Rsr: 1 kop: 46 
(z ł .  9 gr.  22). Okowity garniec Rsr: 1 kop. t 1/z  (z ł .  6 
gr .22) .  Szumówki gar: któÓ1/* ( z ł .4 g r . l ) .  (G.Poli:) 

Doszła tu do W a rsza w y  z L u b lin a  smutna wiado­
mość. ż.e w tych dniach zakończył życie doczesne ś. 
p. JW .  JX. Mateusz. W o ia ko w sk i, Biskup A rh a d jo -  
p o lita ń sk i , Sufragan Dyecezji L ubelsk ie j i A r c h i - D y a - /  
kon Kapituły Katedralnej; Kawaler Orderów Świętej ' 
A imsy Iszej i Sgo S t a n i s ł a w a  Iszej klassy.

(Art. nad:). Ilyacynt K rzyża n o w sk i  urodził,  się d. 
17go Sierp: 1793 r. w Krakowie, z Tomasza, Sekreta­
rza K róla S t a n i s ł a w a  Au g u s t a  , Prezydenta Miasta, i 
Juljanny z C ichockich  Małżonków Krzyżanowskich. 
Ukończywszy wydział Prawny w Uniwersytecie Jagie- 
lońskim, od Komisji 3ch NIN. opiekuńczych Dworów, 
nominowanym został Asesorem T ryb un a łu  M. Krako- 

a następnie na Sędziego tegoż T ry bu na łu  postąpił , 
czasie tego urzędow ama, powołanym b y ł  d o K o -  

netu prawodawczego, i trzykrotnie w Izbach sejmo- 
yi n Obowiązki Sekretarza sprawował. W  r. 1816 

m l Y l T *  n°mlnacj a. na P-1 U'00a przy Trybunale b. W e  
r e a l  a K ,ak° w'skiego, a następnie zostawszy Mc- 
wodowT'tir ,9t 20 P°Św!ecał s ' f  v- gorliwością za- 
Z w Z  r  r T m a- W  r - 1836 l"US(,ł 'm r  na Sf - 
R .dce N -.y rMazo'Vlock,cg ° i  w r - l «38 przeszedł na 

• * J yższej Izby Obrachunko: do interesów pra­
w nych. Ozdobiony krzyżem śgo W łouzim .ER zI , i 
pow ołany  na C złonka  Kom isji E m e ry ta ln e j,  I ly acy n t

K rzy ia n o w tk i  p rzez  lat blisko 30 bez żadnej przerwy,
usługi swoie niósł kraiowi, iuż to w trudnym  zawo­
dzie ob ro ńczy m , gdzie obok klienteli pilnował praw 
Skarbowych iako Kurator licznych spadków bezdzie- 
dzicznych, (gdyż ierszcze nie istniała, ustawa, zarząd 
powyższych spadków Prokura torji  oddaiąca),  iuż to 
sądząc zawiłe sp raw y , iuż mozolne roztrząsając ra ­
chunki, iuż wreszcie oceniaiąc dowody i stosuiąc prze­
pisy prawa. W  domowein pożyciu przyiacielski i p ra ­
wy, usłużnością serca wszystkich p ozy sk a ł ,  a bogo­
bojny Chrześcjanin w ROGU nadzieie p o ło ży ł ,  i wśród 
ciężkiej choroby, w religijnych pociechach ducha ukrze- 
p iał .  W  dniu 22gim z. m. z powszechnym żalem prze­
niósł się do wieczności, ale pamięć iego w sercach żyć 
będzie. Pokój iego popiołom! A . C.

Stroskana Zona wraz z Córką po ś. p. Franciszka 
Ja s iń sk im , dnia 6go b. m. zm arłym , zapraszaią Kre­
wnych, Przyiaeiół i Znaiomych na exportacje zw łok  
iego dziś o godzinie 3ciej po południu z Kaplicy XX. 
Bernardynów, na sm ftarz  Powąz: odbyć się maiącą:

Wczoraj z rana w Kościółku Instytutowym Towarzy­
stwa W arszaw sk iego  Dobroczynności, złożone b y ły  na 
katafalku zwłoki ś. p. Józefa (Aczadora) C zu b a n za d a r , 
rodem T u rka . Po odbytych modłach żałobnych i 
Mszy Stcj śpiewanej przez W .  JX . Prokuratora Insty­
tutu, zwłoki tego blisko 90-letniego Starca, na wie­
czny spoczynek na smętnrz Powązkowski, przy  to­
warzyszeniu Kolegów z Instytutu Dobroczynności, od­
prowadzone zostały. C zu b a n za d a r , o k tórym była 
iuż wzmianka w K urjerku  w roku zeszłym, urodził się 
w S ta m b u le , i iak wszyscy współ-rodacy iego, wy­
znawał początkowo islarnizm . Przed laty 60 p rzy ­
b y ł  do K olski z Hr: Janem P otock im , później by ł  przy 
dworze Xcia Jenerała  Ziem Podolskich, a w końcu przy 
dworze Hrabiów R a czyń sk ich ,  k tórych kosztem umie­
szczony został i b y ł  utrzymywany ciągle przez lat 17 
w tutejszym domu Dobroczynności, gdzie miał sobie 
powierzone obowiązki Bramiarza. C zu b a n za d a r  u tra­
cił  dobroczyńcę swego H i:  Edwarda K aczyńskiego  na 
dni kilkanaście przed swoim zgonem, w dniu 6 b. in. 
o 4tej z rana nastąpionym. Na 2 dni przed śmiercią 
udzielono mu C t i r z e s t  Sty, a na nim imie Józef, na­
stępnie W IJA T Y K  i O s t a t n i e  N a m a s z c z e n i e ,  które 
to S a k r a m e n t y  z pobożnością i przykładnem  uspo­
sobieniem, z wiarą i nadzieią w miłosierdziu BOZEM, 
ku  zbudowaniu obecnych przyjmował.  Przytomność 
zachował zupełną; na kilkanaście godzin przed zgo­
n em , ieszcze prosił o fa j k ę ,  ten ulubiony przy smak 
mieszkańców M schodu . P rzez całe życie nosił strój 
turecki i g ł o w ę  n a k r y w a ł  zawoiem .
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W czoraj w Redakcji Kurjera  zło jono bezimiennie
zł. 20 dla Starców w Górze I ia lw a r ji.

W  notatkach K a c p r a  J a n ic k ie g o  pod rokiem 1700, 
iest wiadomość, ze dnia 9go Lutego w Warszawie ra ­
zem żyć przestali Bliźnięta, ieden M ularczyk, 2gi Ślu­
sarczyk, maiący po lat 17; rodem Niemcy. Przyczyną 
zgonu b y ł o ,  że w Zapusty bardzo wiele tańczy li ,  a 
zmordowawszy się hasaniem, pili duszkiem. Zgon na- 
Stąpił prawie iednejze godziny. Zwłoki ich pocho­
wano u Ś. B e n o n a .

(A rt.  nad.) Wyczytawszy w K urje rze  N ° 2 4  z r.  b. 
A r ty k u ł  z pochwałą K ow orocznikce d la  Z ie m ia n  wy­
danego na r. 1845, iako Ziemianin i Zwolennik wszy­
stkiego co iest nowein a pozyteczncm, nabyłem tako­
wy w iednej z Księgarń Warszaws:, mniejsza w k tó ­
re j ,  bo mniemam, ze iest we wszystkich, i rzeczywi­
ście znalazłem w Książce tej mnóstwo szczegółów dla 
Ziemianina przydatnych, bo proszę: 1) Mam wyracho­
wania różne gospodarskie, gorzelniane, furażu dla ko ­
ni, byd ła ,  owiec i t. d. 2 )  Wyrachowania ceg ły ,  ka­
mieni, wapna przy  budowie, muru, sufitu, dachu, na­
wet rachunek do konstrukcji drogi bitej, co wszystko 
na wsi, często przydatne. 3) Podręczną wiadomość
0 miarach, wagach, ich porównanie z zagranicznemi.
4 )  Łatwy rachunek do obliczania objętości drzewa.
5) W yciąg  /. P /awa o Towarzystwie Kredy: Zieins:; 
wiem iak sobie k a rę  policzyć, gdy się opóźnię w o- 
płacie ra ty ,  widzę kolejnie każdy stopień exekucji, 
widzę com op łac i ł  z zaciągnionej pożyczki, wiem kie­
dy można żądać ulgi w op ła tach ,  zgoła w każdym 
p r z y p a d k u ,  mam gotową informację i zacytowane a r­
ty k u ły  Prawa. 6) Chcę kupować listy zastawne, mam
1 na to poradnika, zacząwszy od kupna listów, po­
dawania ich do losowania, w yp ła ty  za wylosowane i 
za kupony, aż do przepisów w przypadkach zamiany 
na inne, zatracenia, spalenia listów zast: lub k u p o ­
nów, przytem wypis ostrożności, iakie zachować na­
leży przy  kupnie. 7) Jeszcze niekoniec, iest i opis 
innych papierów publicz., iako to obligacji udzia­
łow ych, cząstkowych, certyfikatów A, i B, obligowy 
i t. d., różne tabclle u łatui.uące rachunki piiocentów 
lub umorzenia pozyczek za opłatą I,  2 i 3 od sta, 
na kapita ł.  8) M reszcie dogodna w podróży lub ko­
respondencjach, mapka Królestwa, f a k i  zbiór, k ró­
tk i ,  treściwy, powinien iak p u lja re s , tv kieszen i ka ­
żdego znajdować się Ziemianina. Książką t ą ,  sk ro ­
mny Autor, zrobił prawdziwą Ziemianom przys ługę,  
chociaż oprócz Ziemian i inni mieszkańcy kraiu, K a ­
p ita l iś c i , F a b ryka n c i, naivet U rzędn icy , każdy b a r ­
dzo czjz t* znajdzie potrzebną informacje. Takich

nam książek więcej, bardzo prosimy. F. Ł . Oby­
w a te l z P t  u. P łockiego.

Kilka Obrazów oryginalnych iakoteż oryginalne o- 
lejne szkice B aciarellego , owego sławnego Mistrza, 
którego Arcy-dzieła podziwiamy w Zamku i w Ł a­
zienkach Królewskich, nadesłano na sprzedaż do Kan­
toru Informacyjnego. Zyczyćby należało, aby ialea 
znakomita Gałerja, kraiowa tym zbiorem wzbogaconą 
została.

Nakładem Fb: Sp iess  i Sp:  p rzy  ulicy Senatorskiej 
N r 460, wyszło dziełko znanego Agronoma, Dra Fic 
B e tzh o ld , pod tyt: Co za s tą p ić  m oże posiadaczom  
g ran tow ym  G orzeln ie? a lbo O pisanie F abryk i cukru  
z buraków  w C h rzą sto w ic , n a le żą ce j do Hr: P oto­
ckiego , i w prow adzonej tam że  now ej m etody m ace- 
ra cy jn e j D om balsa , iako  m eto d y  n a jw ięce j korzyści 
p rzy n o szą c e j, n a jm n ie j ko sz tu ią ce j i  naw et d la  m a­
ły c h  p o s ia d a c zy  g ru n tu  stosownej-, z tablicami i wi­
dokiem Fabryki w Chrząstowie. Obszćrny rozbiór 
tego dzieła zostawiamy pismom gospodarskim, p rzy ­
taczając tu ty lko m ały  ustęp z przed m o w y:  »W  pi­
śmie tern, mówi A u to r ,  zobowiązałem się opisać Fa­
b r y k ę ,  której stan pomyślny na fakrykację cukru k ra ­
towego iak najdzielniej wpłynąć powinien. Hrabiowie 
P otoccy  dokonali swego dzieła tylko wielka pracą i 
usilnością. Jakkolwiek ilość pieniędzy użyta w Chrzą­
stowie na rozwinięcie fabrykacji cukru  kraiowego nie 
iest zbyt znaczną, (czego zapewne Czytelnicy za b łąd  
nie aważaią) , to jednak wytrwanie Scio-letnie, pilność 
i praca, iakiej da ł  dowody Hr: P o to ck i , są ofiarami, 
za k tóre  mu później nietylko kraj ,  ale i zagranica swe 
dzięki złoży. Cena zł. 12.

Cukiernia Pana B eeli na rogu ulic Miodowej i Sena­
torskiej, w domu W go B u jn o , o k tóre j  wzorowem, ko- 
sztownem i eleganckiem urządzeniu donieśliśmy nie­
dawno, posiada teraz mnóstwo rozmaitych przedmio­
tów słodyczy, o których piękności i wybornym sma­
ku, Odwiedzaiący najlepiej przekonać się mogą.

Opisuiąc rożne zabawy Karnawału ubiegłego, nie 
możein pominąć milczeniem zabaw Ludu. Jest w za­
bawach tego rodzaiu pew na niewymuszonosć, pewna nai­
wność, która dla badacza zwyczaiów Ludu i uczuć lud*- 
kich nie najmniej iest interesującą. Kiedy Karnawał na- 
staie, wyprawiane są po licznych miejscach publicznych 
wesołe zabawy tańcniące. Hoża czeladka płci obiej 
uczęszcza na nie w dniach wolniejszych od pracy. Szot, 
obertas i t. p. tańce, stanowią program zabawy, a g rze ­
czność Kawalerów dla p łci pięknej, godną iest zalety. 
W  tym roku szczególniej odw iedzane by ły ,  S a la  Srebr­
na  przy ulicy Solnej i pod S in a  M u rzyn a m i  pr»y

O
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u lic y  Ogrodowej , „ nswet ściągały łaskawych widzów.
• .C! ? ?  m,n'or,^ o  K arnawału , by ło  Batów przyia- 

cielsk ich i obywatelskich około 100.
S ły c h a ć ,  że  F auna  N ifis e n  P r im a  D o n n a ,  U c z e n n ic a  

s ła w n e j  M a l ib r a n - G ą r c j a ,  k t ó r a  p r z e z  l a t  2 n a l e g a ­
ł a  do s k ł a d u  O p e r y  W ł o s k i e j  w P a r y i u ,  b aw iąca  o-

i ""  w Petersburgu, ma zamiar jirzeieżdżać przez 
W arszaw ę  na wiosnę w roku bieżącym.

Opery R osy niego  nigdy nie przestaną być uwiel- 
hianeini przez Lubowników muzyk przyiemnych, har­
monijnych, urozmaiconych pięknościami. Jeśli teraz 
w którym z Teatrów włoskich nie podoba się inki no­
wy utwór sceniczny, na iego miejsce wznawiała k tóre  
z dzieł ienjalnego R osyniego. Miedzy celuiąćemi u- 
tworami tego Mistrza, była  i dotąd ' iest ulubioną Opc­
ją  Sroka. Z ło d z ie j; znaliśmy ią i w polskim tezy ku 
wt< f u t ł u m a c z e n ia  Ludf O sińskiego  7 a wczoraj Ar­
tyści V 1 oscy przedstawili to iedno z arey-dzieł wzo- 
j owego tego wiecznego Autora. W ie lk i T eatr  b y ł  na- 
pełniony zadowolęnemi Słuchaczami.

( At l .  nad:). Prostując mylne wyobrażenie iakie mi- 
ło śuhy  izeczy kraiowych mogli powziąć o losie wy­
kopanych w Miechowskim Powiecie i pod M ola Skro- 
mowską sta ro ży tn ych  p ien ią żkó w  P iastow sk ich , z te ­
go co o nrch w Kurjerze W a m :  poprzednio było  do, 
Iiiesionem, pospieszamy ich zawiadomić, | e z obu tych 
wykopal.sk pochodzące monety, nie na f  in  silher  i 
koprow inę  przetopione, ale dla nauki zachowane zo­
stały, co winniśmy iedynie troskliwości miejscowych 
Właściciel,, W W . Zakrzew skiego  w Miechowskiem a 
W y  ko w slue go  w Lubelskiem. Pierwsze wykopalisko 
które w Kwietniu r.  z. we wsi Chruszczenie małej 
przy pa o, zawierało pieniążki beznapisowe m a łe ,  a 
wyso lemi izegami postać niby małych talerzyków 
•Hiaiące, a na mch same tylko różnym kształtem wy- 
buanę znajdowały się Krzyże. Uważano ic dotąd za 
monetę W  en d o w , to iest północno-zachodnich‘ .Wo-
w ia n .  J J n t g i e  w W o l i  .S k ro m o w tL ;* ;  1 ta/^  x»r , . e n ad  W ie p r z e m
w  W r z e ś n iu  r .  z .  o d k r y t e ,  n ie  * c - •a J 7 *ow nie  i e s t  w a ż n ie j -
” e i n i o p ro c z  b o w ie m  o w y c h  i * r
n i a ^ i r ' » i . V  la ie r z v  k o w a t y e h  piew

z a w ie r a ło  w so b ie  1 0  l ? łó w n v rh  i * uipd^w i . , i • » . . , h  o w n ycti  o d m ia n  p ie -

w L l l  f  ’ ^ i:" le S,? I’"'1 panowaniem
ł e Ś ^ w a  k  W ł k g o ’ ^ * t o w t i A w A  H b h m a h a ,  B o -  

i '  K r z y w o u s x k c o  i W ł a d y s ł a w a  2 g 0  k t ó r e  
chociaż znane iuż by ły  po zbiorach numizmafy ’zn L

S f  •*•«* -  / / L z
• t ego  m i ło ś n ic y  n a u k i  s z c z e g ó ln ą  W  W y -  

kow shem ą  w inni  b ę d ą  w d z ię c z n o ść  za to ,  f e  to  b e z w a -  
r u n k o w o  n a jw a ż n ie j s z e  d la  ro z św ie t le n ia  n u m i z m a t y k i  
P ia s tó w ,  w y k o p a l i s k o  ( w y ł ą c z y w s z y  t y l k o  z n ie g o  d o ­

brze znaną i w obfitości znajduiącą się tak zwaną mo­
netą W endów ) w całości badaniom atarożytników za­
chował, a nawet pieniążkami z niego pochodzącemi wie­
le esob obdarzył.  Bibljoteka Warsz: maiąc zamiar u- 
mieścić w piśmie swoiem obszerny opis i rozbiór wszyst­
kich dotąd znanych wykopalisk, uczyniła w Grudnio­
wym poszycie z r. z. odezwę do tych którzyby pie­
niążki mianowicie z W ali. S krom ow skiej pochodzące po­
siadali, aby ie do Redakcji pisma tego pod Kr 4 6 s/<> 
przy  ulicy Senatorskiej na iej koszt nadsyłać raczyli, 
za których zwrot, ieśti będzie żądany, taż Redakcja 
zaręcza. Proszoną .iest o to ,miariowicie„osobą, która bę­
dąc w Listopadzie r. z. w W arszawie, znaczną ilość tych 
pieniążków miała do zbycia, i nadaremnie kupno o- 
nych w k ilku  miejscach proponowała. Osoba ta ic- 
śli ieszcze owe pieniążki posiada, raczy się do wspo- 
innionej Redakcji zgłosić, gdzie zapłata- za nie po ce­
nie żądanej nastąpi; ieźli zaś ie pozbyła, raczy p rzy ­
najmniej donieść, u kogo teraz mogą być widzia­
ne. A. A.

S ą d  P o lic ji Pop: : P tu  W a rsz: J'Fydz: lig o .  W  dniu 
U Listop: r. z. p rzyby ły  do karczmy na kolonję S a lo ­
m ea  zwaną w Okręgu Warsz:, niewiadomego imienia i 
nazwiska, człowiek, m u zyku s , Jat 50 mieć mogący, 
tuszy ciała miernej, wzrostu średniego, twarzy podłu- 
gowatej, nosa długiego płaskiego, oczu piwnych, wło­
sów ciemno-blond, ubrany w surdut i spodnie sukien­
ne koloru ciemnego, nieco zniszczone, kamizelkę cie­
mną, halsztuk ciemny, koszulę białą płócienną i czap­
k ę  ciemnego koloru, nagle zakończył życie; wzywa 
zatem każdego ktoby o pochodzeniu i nazwisku tego 
człowieka miał wiadomość, aby takową ile być może 
uajśpieszniej temuż Sądowi udzielił.

Dnia Igo b. i i i . w dobrach dziedzicznych G ąski 
Okręgu B ło ń sk im ,  zszedł z tego światu, pe łen  cnot i

/ Zasług ś. j). Jan R oszkow ski, by ły  Pro fes or i E m ery t  
S zkó ł publicznych; zgon tego Męża niespodziewany, 
wszystkich serca boleścią napełnił.  R^y On Nestorem 
Obywatcji O kręgu  Błońskiego; o nim śmiało powie­
dzieć można, że syt wieku i chwały, spokojnie zasnął 
dla przejścia do lepszćgo życia i odebrania nagrody, 
która cnotliwych w wieczności czeka. Z m arły  R o sz­
kow ski p rzez pó ł  wieku b y ł  Dziedzicem wsi G ąsek, 
najlepszym Sąsiadem; a potomstwo drogą cnoty p ro ­
wadzone, równy udział przywiązania w sercu iego po­
siadało. T e  słów k ilka dawny iego Uczeń a dziś Są­
siad , roniąc łz ę  ża lu , pamiątce najlepszego z ludzi 
poświęca. K. D .

W agi j a .  —  Komisja pod prezesostwem Admirała 
M a r tin  wyznaczona w Kwietniu, celem zbadania brze-
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gow na założenie portów bezpieczeństwa nad kana­
łem , ogłosiła teraz sprawozdanie. Komisja zapropo­
nowała , aby w Do wrze założono port nowy z 2ma 
wjazdami; niedaleko zaś tego miasta, oraz pod Sea- 
f o r d  i P o r tla n d  założono tamy. Koszt tych tam o- 
bliczony iest dla D ow ru  na 5 iniljonów dukatów, dla 
B ea fo rd  na 2 1 j± miljona duli:, a dla P o r tla n d  na ini- 
Ijon d u k : .—  R ząd hiszpr p rzy s ła ł  do P a ry ża  i L on­
d y n u  fundusze na spłacenie zaległego żołdu dla by­
łych  korpusów posiłkowych. —  Olbrzymi parostatek 
11 le lka  B r y ta n ja , znajduie się pod L o n d yn em , i bę­
dzie okazywany za pieniądze.

B elg ja . —  Poseł Stanów Zjedn: zawiązał tfckła.dy 
* rządem bełgickim, celetn urządzenia regularnej że­
glugi parowej między Stanami Zjedn: a A n tw e rp ją .  
•— Przy zasypaniu się tunelu w K om ptich , zg inął ie- 
den wyrobnik. i

b rane j a. Król 29go z. in« przyjmując adres Iz­
by Dcputowan:, odpowiedział: uPano wie Deputowani, 
dzi^kuię wam za ten adres sprawiedliwy. Przyczyni 
się on z ważnością co w niin spoczywa, i co od was 
pochodzi, do zabezpieczenia przyszłości naszej od nie­
bezpieczeństw, iakie zbyt często zaślepienie namię­
tności sprowadza na ludy. Wzajemne poważanie s łu ­
szności i pokoiu, pannie w naszych stosunkach z ob- 
ceun mocarstwami, a tak zaszczytnie między Francją 
a Anglją przywrócona zgoda świadczy o mądrości i 
pojednawczym duchu obu Rządów. Dzięki waszej 
spółdziałalności , waszej pomocy użyczonej moiemu 
Rządowi, dzięki tęgości nadanej naszym instytucjom 
przez  iedność władz; kraj nasz pod opieką BOSKIEJ 
O p a t r z n o ś c i  , cieszy się owym ciągle wzrastającym 
dobrym  bytem , k tóry  stanowi chlubę moiego Rządu, 
a iesli im wyrzec wolno, osobistą moią pociechę. O ko­
liczne narody, zamiast czuc obawę *̂ by Francji moc 
i potęga uie b y ły  użyte do k lęsk  wojny Ju b rozs-ze- 
rzenia rewolucyjnego bezrządu , wznieciliśmy w nich 
słuszną ufność, iż nasza moc i potęga dla nich i dla 
nas będą rękojmią pokoiu i bezpieczeństwa. Jestem 
bardzo wzruszony uczuciami, iakie wynurzacie dla mo- 
iej rodziny i dla mnie. Zawsze oddani naszej ojczy­
źnie, Synowie moi znajduią w tein szczęście iej s łu ­
żyć, a ich poświęcenie równe moiemu , nie znajdzie
innych granic iak te, k tóre  życie nam p o ło ż y .» __
Pismo o p o zycy jne  zap ew n ia ,  że  20 tu  D ep u to w an y ch  
• 'pozycy jnych  z ło ż y ło  sic po  1 ,0 0 0  fr. na w y n ag ro ­
dzenie  dla P. P ritc h a rd  ( P r y c z a r ) ,  aby  m in is te rs tw o  
n 'e  po trzeb o w a ło  tej  sum m y zażądać od I z b y . —  D z ien ­
n ik  W ie k  zawiera list P. JKillemain  ( W i l m e )  do  Xcia 
D ecazes ( D e k a z ) .  W  liście tyin b y ły  M inis te r  w spo­

mina o swoiej dymisji i wynurza mniemanie, iź za 
p rędko  ią udzielono. Z szczególną wdzięcznością wspo­
mina o wniosku wyznaczenia pensji dla lego rodziny; 
P. W iling  życzy iednak, aby ten wniosek nie doszedł 
do sk u tk u ;  podług iegp zapewnienia, maiąlek iego 
iakkolwiek szczupły , wystarczy jeszcze na utrzymanie 
iego rodziny. —  INa giełdzie paryzkiej 'c iągle trwa 
frymarczenie akcjami ko le i ie la zu y c h  dopiero zapro­
ponowanych, a mianowicie promesami, ponieważ tyl­
ko potrzeba zaliczyć lOtą część wniosku, przeto spe­
kulant inaiący 500 fr. może na 10 akcji subskrybo­
wać; o następnych zaś wnioskach n ik t  teraz nie m y­
śli, każdy bowiem spodziewa się swój udział z zyskiem 
o dp rzedać .—  Marszałek Bugectud  (Riużo) miał o trzy­
mać wiadomość, że A b d e lk p d e r  znowu stanał na cze­
le 8 .000  ludz i ,  miedzy któremi iest 3 ,000 M aro- 
hanów .

H iszp a n ja . —  Rząd madrycki dowiedziawszy się o 
pojmaniu Z u r b a n a , posłał do Logrono  ro z k a z ,  aby 
wstrzymano iego exekuc ję ;  rozkaz ten podobno przy­
b y ł  za późno. —  Przyjaciel Jenerała  P ry m , Don Lo­
re nzo  M ila n s ,  został takż.e ułaskawiony i przywrócony 
do urzędu ; prócz tego, Jene ra ł  N a rw ą ez  wstawił się 
za ułaskawieniem osób, które miały udział w zamachu 
na życie tegoż. Jenerała, -r- Ministerstwo zapropono­
wało o budżecie następuiące uposażenie rodziny k ró ­
lewskiej. Królowa Iza b e lla  panująca zamiast dotych- 
czsowych 28 iniljonów realów, ma pobierać 34 niiljo- 
ny; Infantka D onna  L u d w ik a  3 miljony zamiat 55,000; 
Królowa K ry s ty n a  3 miljony iako wynagrodzenie na­
rodowe za iej usiłowania i cierpienia; Infant Don F ra n ­
ciszek  3 ,500 ,000  realów.

N iem cy. —  23go z. m. dało się uczuć w Tryeśeie  
potrójne trzęsienie ziemi bardzo l e k k ie .—  Xżę F er­
d y n a n d  Sasko-Koburgski choruiący w W ie d n iu  wy­
szedł i u z z niebezpieczeństwa. -— Przedsiębierca tea­
tru  węgierskiego w P eszc ie  zbankrutował.

S zw a jc a r /a . —  W ładza  wydalaiąc Izra e litó w  z nie­
których kantonów, chciała także wydalić. Izraelitę ro ­
dem z Francji, z kantonu G ra n  b ii u d en ;  na to oświad­
czył Poseł Irnncuzki, że jeśli W ładza nie zaniecha l e ­
go zam iaru , W ładza  francuzka wydali Szwajcarów 
z P a ry ża ;  to skutkowało , i Izraelicie wolny pobyt do­
zwolono.

T u rc ja . —  Z powodu wybuchu pomoru bydła  w 
Egipcie ,  zarządzono w K airze  3 dniowe modlitwy; 
gdyby wybuchła morowa zaraza ,  pewnoby modlitw 
nie zarządzono, bo ta wytępiałaby ty lk o  ludzi, a mu­
zułmanie są fatalistami.

R ozm a ito śc i. —  Obywatel TFaitc  założył się nie-
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dawno w bliskości L e e d s ,  i i  w przeciągu 100 mi- 
nul /.aslrzrli 100 gołęb i  w lo c ie ;  za warunek zaś po-  
■lał, aby imał ciągle przy sobie 4i-y nabi(e dubeltów-  
ki, i aby go łęb ie  po kolei wypuszczano t  go łębniku  
o  15 kroków od niego odleg łego ,  P. W a ite . -zamiast 
w 100 minut, wygrał zak-lad w przeciągu 45  minut,  
Wypuszczono 125 g o ł ę b i ,  z ł y c h  103 padły  z odle­
głości 6 0  łokci,a  wiele  z dalszego odstępu; Inne 9 us / ły -  
P. W a ite  w ygra ł  w tym zakładzie 6 0 0  dukatów, ale  
b y ł  tak zm ęczony, iź ledwo m ó g ł  utrzymać się na no­
gach. Podróżnik H o d g lin so ti  opowiada w swpiem  
dziele o A u s b r a l j i ,  iz tameczni kraiowcy uwa/aią  
mięso wężów i jaszczurek za przysm ak; wymieniony  
podróżnik skosztował raz mięso od w ę ż a , i znalazł ie 
w smaku podobnym do prosięcia .—  Opera »Kopciu- 
szek« z muzyką N ik o lo , przedstawiona w P a r y  i  u po 
raz pierwszy r. 181 0 ,  teraz wznowioną została.' (B y ła  
przedstawiona z taż m uzyką  W  I f  a r s z a w ie } . -— f r y ­
zjer w U /m  og łos i ł ,  że w ynalaz ł  machine do latania, 
za pomocą której będzie m óg ł  po łeg łow ać do P a r y ż a  
w kilku godzinach, a wyjechawszy tym sposobem z ra­
na, wracać pod wieczór z najświeższemi modami. —  
\ \  h o sto n ie  okazywano tej jesieni olbrzymi se ler , wa­
ż y ł  8 funtów, a m iał 5 stop d łu g o śc i .—  Kokietka iest 
to róża ,  .z której każdy kochanek obrywa l is tek ,  a 
ciernie zostają się dla Męża. —  Na .święta B o z e c o  NA­
R O D Z E N I A  Piekarz w L o n d y n ie  up iek ł  p ic  ( pasztet ) 
ważący 210  funtów. Do składu tego pasztetu wcho­
dz i ło ;  4 gęsi, 4 indyki,' 4 głusze/,e, 4 cietrzewie, 4 
iarząbki,  2 bażanty, 2 zaiące, 14 kuropatw, 4 ozory  
w ałow e ,  24  funtów masła, 14 funtów tłuszczu bara­
niego, 6 kamieni mąki. Pieczywo trwało godzin 1 2 . —  

K r a lo w ie  w czasie ostatniej tego-karnawałowej R e­
duty, przedstawiono komedjo-operę O b ia d ek  z M a g -  
d u s ią ;  w doniesieniu o tern tak- zakończono; »P<mie- 
waż ta Reduta kończy  sig o b ia d k ie m , nikt wiec g ł o ­
dny u,e zakończy tegorocznego Karnawału.» ‘

P o d T l ^  ^ d o w e g ę  K m i  Jan ow U '
S a t y f ^ t P° WJtCh?  iż "  roku 1845 dlaoła-
du S a l  U , "  s0 ‘,s°ln)ości korzystania z Zakta-*-uaua K/acłowego K oni, z UDOwajn^nm l • .
Spraw Wewi t „1— "P"Wa" ,‘en,a Komh->'

) •; , ' 7V ’ V, dii. lvo

PowikWotrkTw0̂  I  ^  ogier: 8; 5j M.
V Gub:  Ś l  M  r l ^ L d  *• ° S i e r  l y — I L
P u ’czó \y  O g ie ró w  12 . _  V .I  * r  i Kf k ? m/ ? - ' ,C-,' ° ' r  l2 ;  8 )  M . 
L u b l in  o g ie ró w  12- |oS  jyr*"■ 'V , l l l : K  s k i y j  : (Jy j j_  tj-ub: 
1 1 ;  W  ie ś  S t a n i n W .P ° W' o g ie r ;  15;

.lin  pod S i e d l c a m i *  « IP* £  VV ^  K r‘e 
° » l s r  *■ W ie s  Opole wRadzyńskim
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ogie : 7 .—  I V .  w  Guh: P ło c k ie j  : 14) Miasto Płońsk  ogier; 8s
15) M. Povr; Przasnysz  og ier: 8 .—  V. w Gub: A u g u sto w sk ie j  :
16)  W i e ś  Piątnica pod K om żą o g ierów  12 .—  Otw arcie  Stacji  
nastąpi d. 18 Lutego ( I  J larca) ,  i trwać będzie  do l .S /3 0  C zer ­
wca 1-. b-. W  tym przeciągu czasu każdy z Mieszkańców mo­
że  doprowadzać  K lacze,  do które jk o lw iej tbąćz  w ym ien ion ych  
Stacji,  iak to mu dogodnie j  wypadnie .  Oplata od użycia c e l ­
nego  Ogiera  po Itsr. 2 k. 70; k lassy  lej po R sr .  1 "kop. 80; 
kląssy  Hej po R sr ,  1 k. 20; klassy l l l e j  kop .  sr. 60 .  l l c z o -  
ruiący nad Stacjami,  ntaią sobie poruczonem stosowaniu się  
w wyborze  O g ie ró w ,  do życzeń  W łaśc ic ie l i  K laczy,  a na do­
w ód  uiszczonej o p ła ty ,  zaraz p r zy  pierwszem  pokrywaniu,  
K w i t y  sznurowe,  z Kontroli  Stacyjnej wydawać są o b o w ią ­
zani. —  Refer;  Stanu, D u lew sk i. Sekr: W yd z : ,  W e lin ó w  Leo.

PRZYJECHALI d o  W A R S Z A W Y .
Ilauffucfr Laura Guwernantka z Paryża; M orawjow Andrzej  

Radca Stanu z Petersburga; Stecki F e l ix  Urzęd: z Kalisza; W o ­
ło w s k i  W al;  Oby: z Jaktorowa; Zachert W ilh e lm  Oby; z Z g ie ­
rza. (G .  P . )

D O N I E S I E N I A -
Wczoraj nadszedł znaczny transport ŚW IE Ż Y C H  

J P I * F A " W E M ,  które sprzedaią się po cenie umiar­
kowanej. Bliższą wiadomość powziąść można u Szwaj­
cara Hotelu Lipskiego.

B A N K  P O L S K I .
Podaie  niniejszem do pow szechnej  wiadomośc i,  i i  w dniu 

5 (1 7 ;  Lutego r. b. o godzin ie  10 z rapa, w miejscu z w y k ły c h  
posiedzeń Banku w  W arsz aw ie  pod Nr 743/* ,  odbędzie  s ię  
publiczna li cytacja  na iednoroezne poczynaiąc od d. 1 K w i e ­
tnia r. b.  do tegoż  dnia i miesiąca 1846 r ., wydz ierżaw ienie  
Domu w W a r sz a w ie  pod Nr 2242  przy  ulicach N a lew ki  i 
D zik ie j  po łożonego ,  prawem własnośc i  do Banku należącego.  
K ażdy  przystępujący  do licytacji , obowiązany będzie  z ło ż y ć  
na Tadjum summę Rsr.  1S00 w gotowiżnie  lub w Listach Z a ­
staw nych ,  która  to sujnnia nieułrzymuiącemu s ię  przy d z ie r ­
żaw ie ,  natychmiast po skończeniu  się  licytacji  zwróconą b ę ­
dzie; Tadjum zaś P lus- lieytanta  ty tu łem  kaucji na pewność  
dopełn ienia  warunków l icy tacy jn ych ,  aż do expiracji dz ier­
żawy w depozyc ie  Banku pozostanie. L icytacja  rozpocznie  
się  od summy R sr .  3450  w go tow iżn ie .  PIns-licytant cały  
ppsląp iony czynsz  dzierżawny, obowiązany iest  w ciągu dni 
10 po licytacji uiścić .  Inne warunki dzierżawne, codziennie  
od godziny 10 z rana do 2 po po łudniu ,  w  B iurze  N acze l ­
nika Kaucelarji Banku P o lsk ieg o ,  przez  maiących chęć  l i c y ­
towania , przejrzane być mogą.

P rezes ,  Radca T ajn y ,  J. T ym ow ski, 
Naczeln ik Kaucelarji, Ł ubkow ski.

B A N K  P O L S K I .
Podaie  niniejszem do powszechnej w iadomości,  że  w dniu 

7 / 1 9  L u te g o  r.  b. o godzin ie  10 z  rana, w miejscu zw y k ły c h  
p o s iedzeń  Banku w W arszaw ie  pod Nr 743/* ,  odbędzie  się 
publiczna licytacja na iednoroczne poczynaiąc o d d .  1 K w ie ­
tnia r. b. do te g o ż  dnia i miesiąca 1816 r.,  w ydzierżawienie  
Domu na Pó lk ow ie  pod Warszaw;;,  Nr 16 oznaczonego,  pra-  
;Weni w łasności do SSraw  A. S. Cohna należącego.  Każdy  
przy stęp u ją cy  do licytacji ,  obowiązany b ędz ie  z ło z y ć  na »»-  
djiuo summę Rsr. 45 w go tow iż n ie  lub List: Zast:,  która to 
summa nieutrzymuiącemu sję  przy licytacji , zwróconą beds it;  
▼adjum zas Plus-lieą tauta .tytułem kaucji na p ew ucśs*dotrzy -  

4 •



mama warunków licytacyjnych, aż do expiraeji dzierżawy w 
depozycie Banku pozostanie. Licytacja rozpocznie się od 
summy Rsr. 60 w gotowiźnie. Plas-licytant cały postąpio- 
"y czynsz dzierżawy, obowiązany iest najdalej w ciągu dni 

,po licytacji wnieść do Kassy Banku. Inne warunki dzier­
żawne codziennie od godziny 10 z rana do 2 z polu-djiia, w 
Biurze Naczelnika kancelarji Banku Polskiego, przez maią- 
^jcli chęć licytowania przejrzane być mogą.

Prezes, Radca Tajny, J. T ym o w sk i.
Naczelnik Kancelarji, Ł u bkow sk i.

B A N K  P O L S K I ,
Podaie niniejszem do publicznej wiadomości, że w d .  7 (19)  

Eutegqr. b. o godzinie 10 z rana, w miejscu zwykłych po­
siedzeń Banku, w Warszawie pod Nr 743/«, odbędzie się pu­
bliczna licytacja na jednoroczne poczynając od d. 1 Kwietnia 
r- b. do tegoż dnia i miesiąca 1846 r., wydzierżawienie Do­
mu w Warszawie przy ulicy Czerniakowskiej pod N r3 0 5y ł(, 
Położonego, do Sukcesorów A. S. Cohna prawem własności 
należącego. Każdy przystępujący do licytacji, obowiązany 
będzie z łożyć  na wadjum summę Rsr. 45 w gotowiźnie, któ- 
nn to summa nieutrzymuiącemu się przy dzierżawie, natych­
miast po skończeniu się licytacji zwróconą bedzie; valjum  
zaś Plus-Iicytanta tytułem kaucji na pewność dopełnienia wa­
runków licytacyjnych, aż do expiraeji dzierżawy w depozy­
cie Banku pozostanie. Licytacja zacznie się od summy Rsr, 
60 w gotowiźnie, Plus-licytant cały postąpiony czynsz dzier­
żawny, obowiązany iest najdalej w ciągu dni 10 po licytacji 
wnieść do Kassy Banku. Inne warunki dzierżawne codzien­
nie od godziny 10 z rana do 2 po południu w Biurze Nacz: 
Kancelarji Banku Polskiego, przez maiąeyoh chęć licytowania 
przejrzane być mogą. Prezes, Radca Tajny, J. 'Tym ow ski.

Naczelnik Kancelarji, Ł abkow sk i.
b a n k  p o l s k i .

• Podaie mniejszem do powszechnej wiadomości, żc w dniu 
5/17  Lutego r. b. o godzinie 10 z rana, w miejscu zwykłych  
posiedzeń Banku, w Warszawie pod Nr 743/4, odbędzie *się 
publiczna licytacja na jednoroczne, poczynając od d. I Kwie­
tnia r.b. do tegoż dnia i miesiąca 1846, wydzierżawienie I)o- 
uru w Warszawie pod Nr IS50 przy ulicy Zakroczymskiej po­
łożonego, prawem własności do Banku należącego. Każdy 
przystępujący do licytacji, obowiązany będzie złożyć Ua wa- 
djtiui summę Rsr. 150, w gotowiźnie lub w Listach Zastaw:, 
która to summa nieutrzymuiącemu się przy dzierżaw ie ,  na­
tychmiast po skończeniu się licytacji zwróconą będzie' va- 
djum zaś Plns-licytanta tytułem kaucji na pewność dopełnie­
nia warunków licytacyjnych, az do expiraeji dzierżawy, w 
depozycie Banku pozostanie. Licytacja rozpocznie sie* od 
summy Itsr. 300 w gotowiźnie. Plus-licytant cały postąpio­
ny czynsz dzierżawny, obowiązany iest najdalej w ciągu dni 
10 po licytacji uiścić. Inne warunki dzierżawne codziennie 
od godziny 10 z rana do 2 po południu w Biurze Naczelni­
ka Kancelarji B. P., przez maiących chęć licytowania przej­
rzane być mogą. Prezes, Radca Tajny, j .  T ym ow ski.

Naczelnik Kancelarji, Ł u lk o w s k i .
Moia BLlCHAR.NIA, iuż 16 lat esystuiąca, na sposób,Szla- 

*ki urządzona, zacznie swoie czynności w końcu Marca r. !>.• 
i zarazem upraszam Orobv interesowane, mające ieszcze u 
mnie PKIJTNA lub STOd&OWĄ BIEL IZN Ę,'która i„ż od 
kilku lat gotowa, aby takową odebrać raczyły; gdyż w prze­
ciwnym razie przymuszoną będę za składowe i za aseku­

racje, odpowiednie wynagrodzenie porachować. Dla wygody  
Przes: Publiczności, a mianowicie dla okolic Warszawy, upo­
ważniłam JP. Adolfa Borcmskiego, ntrźymuiącego Skład Su­
kna i Kortów przy ulicy Długiej pod Nrem 541, naprzeciw 
Kościoła po-Paulińskiego, do przyjęcia do Blichu wszelkich  
Płucem, Chustek, StołoWej Bielizny, i t. p.,  „ którego tako­
we w  swoim czasie odebrać można będzie. -Łódź dnia 20go  
Stycznia 1845. Emilja K o  p i s  c l i . —  Odwołuiąc się do po­
przedniego Doniesienia, mam zaszczyt Przcśw: Publiczność 
uwiadomić, iż w każdym czasie rzeczy wyż wymienione, do 
Blicliowama przyięte będą. Warszawa dnia 29go Stycznia 
1S*5 r/  , Adolf B o  r e m s k i .
w » n a P row i"°jh chce przyiąć obowiązek do
ZARZĄDZENIA DOMU 11.1 Prowincji lub tu w Warszawie,  
która zna dok.adme te obowiązki.  Wiadomość w Zamku, 
w Królewskiej Malarni pod Nr 43.

Wszelkie  obstalunki szycia BIELIZNY, H A FTÓ W , tak 
kanwowych ,ako . innych białych, Przyjmuią sig za aajumiar- 
kowanszą cenę, przy u icy Freta Nr 277, na 2m pialize.

v  KA* " ^ MCA  w Bynku Nowego-Miasta pod 
7 ^ re,n ° 46 f 0**"** . składająca się z domu fron*

T r s I hT toweS°, o dwóch sklepach z Mieszkaniami i 2ch 
ifflafe/SbwiLEs* potraci), tudzież z Oficyny; iest do w V dzierżą 
w.enia od W ielkiej-Nocy r. b. Wiadomość u Właściciela  
Posesji przy ulicy'Nalewki pod Nrem 2255 i 6.

W Drukami przy ulicy Daiiićlewiczowskiej N° 617, są do 
nabycia niektóre zbywaia.ee Przedmioty, iako to: PlSM A ,  
Materjał, R ygały ,  Szafki, Kaszty próżne, Zetzbrety. Prassv,  
Deski do moczenia papieru, S to ły  zdatne dla Introligatora,
1 P' ,rozPoc*nie się dnia lOgo b, m. (iutro).

OGROD z drzewami fruktoweml, inspektowe* 
im, do którego może być dodane i Mieszkanie, 
iest do wydzierżawienia; tamże potrzebna PAN-  
N A , umiejąca Krawiećczyznę, pięknie szyć i 

inne roboty, z dobrem! i pewnemi świadectwami. Wiado­
mość przy ulicy Pawiej Nro 2352.

"'W. SUMMA Złp. 34,000, iest do wypożyczenia na 
l szą  hipotekę Nieruchomości, przy iednej z prvn-  
cypalnych ulic w Warszawie leżącej. Pośrednictwo 
tak lor ow  w tej pożyczce nie może mieć miejsca. 

Obszerniejsze warunki do wypożyczenia wskaże Adwokat  
Kobylański przy ulicy Długiej pod Nr 589 mieszkaiący, do- 
I ™  L,' H °  także można będzie odebrać

p° Mecenasie M ę d s te c h m  i Adwokacie P o d g ó rsk im  
pozostałe, za stawieniem dwóch Rekognoscentów.

-  ' ------------------

SPRZEDAŻ g i t  A A  I  I f l l T .
Dwie wielkie Gitary, z których iedna sła­

wnego Wiedeńskiego Fabrykanta Stau- 
fera, i TERTZ* GIT A R A , wszystkie z 

przyiemnym i mocnym Tonem; oraz znaczna ilość  
NUT Gitarowych po zbyt zniżonej sklepowej cenie, 
iako to : Koncerty Giuianiego z towarzyszeniem For-  
tepjauu lub Kwartetu, tegoż i innych Kompozytorów 
Sola, Duety i Tria na dwie Gitary lub Gitarę i Skrzyp­
ce, Fortepjan, Flet,  VioIonczellę, są do sprzedania 
w Sklepie Kupca Grydina 2go, przy ul; Nowy-świat  
w domu Nro 1251.
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O b Y '? J TnA C JE  'Il’,r0' ĆH raM W owaT fr 484, Meble,Z eg a ry ,
różne  Sprzęty. f i l iJa

I n  nip ł • r  , 0 / n e  S p i ę t y .  Ulica Bielańska Nr 597 ,  P u - , 
B l i n  | 7 ' 'e B , i c a S l ° - - R ^ a  Nr 1767, Panfaljui, „,alio,,;.

3 J & 5 % S E  Kl" r , "k i ' ^ " 586
spacerny i fruk tow y ,  Czarny zw any,  

Pr/;y  n , i c y Czarnej pod Nr 2179  po łożon y ,  do 
fctorego wjazd od ulicy Pr  a n c i s z k arisk i ej i JJo- 

. . .  nifraterskiej,  wraz z M ie szkan iem ,  oraz K rę­
gie ln ią .  lest do w ydzierżaw ienia  od dnia ł  Kwienia 1845 r.

Je st do w ydzierżaw ienia B O M  Z M E Z B K Y  
w  M i e s o e  J „ r k u  w R y n k u  |»rr.y s z o s ę ,  o d  Ś g o  Jana r.  b. ;  
• ra *  F O Ł - W J A K  ?  5ciu  H u b  sk ład u jący  sie, od
Sgo W ojc iecha  r. 1). O warunkach dzierżawy powżiasc mo­
żna wiadomość  u W ła ś c i c ie la  w Mieśc ie  -E a s I; u pud S u -  
merem 47 mieszkającego.

w  pałacu zwanym Paca przy ulicy M iodowej S r o  4 9 3 .
;  P ' ’ K.-°b Kuclm ia  angielska, Sp zaruia, na Im piatrze od 
rontu, 01  az Piwnica ,  Drwalnia,  W ozow nia  na dwa pow ozy ,  

Jitapna na 4ry  kunie, irst  do wyiiaięcia  od W ie lk ie j  N ocy ,  
W iadom ość  u l izadcy  pałacu.
»  SZKafcA pod firmą Józefa  T a im y ,  w domu pod
r*r „6y.  obok Dobroczynności po łoż on y ,  w' tych dniach zao­
patrzonym zosta ł w  p o ł - P O R C E L A N Ę  różnego gatunku, k tó ­
ra po cenach' umiarkowanych przedaie; nadto do Sk ładu tego  
nadszedł św ieży  transport SZR.fcA, iako  to :  Tafii zw y c z a j ­
nych lagrowych różnej w ie lkośc i ,  Szkła  b ia łego  Aptecznego  

t. p., których również  po cenateli umiarkowanych dostać można.
I czy K O N IE  giiiade, młode,  r o s ł e ,  poiazdo*- 

we,  /, powodu wyiazdu,  są do sprzedania, W i a ­
domość w Eazienikaeh Kurea.

i

F ab ry k a  Świec Stearynowych A .  E jisla jn . e t  L e v y ,  I 
zawiadamia S/.anow: Publiczność, iż wyrabia  nateraz’     luwiiuii iiM.,  iz wyrauia  nateraz
przez nowy nabyty sposób S W  I E C E S T E A R Y ­
N O W E ,  co do bia łości,  ty lk o alabastrowi równe,  i 

_smiało wyrzec  może. iż żadna F ab ryk a ,  chociażby  
najcelniejsza zagraniczna, nie  nfioże s ię  z nią mierzyć  
alii co di>" białośc i Swicc 0  n; , i i i i 
k i -*r* « dlil <<> <lo ich d o b r o c i .

'  ? ,  J M  * 4  C  V S K Ł
I l U I  i r O E j V  czy l i  łu tó w  3 2 ,cio t\r> mm..  ..... -.1.1 ■

& A .
py! ’ przedaie , i ? po cenie zw ykłeh w  4 7  i V  > 
f i  przy „ l iryPrzechodniej  Nro 9Ł  ,C-
L  *M«j. »• Handlu P. M ory ,za  " l P  P P '
L  ’ ursy, i „  , i . v f ! s z „ J d o h , T i  j P L l 
i  rauciszkaiiskiej, i innych Składach ’ Y

ij —— —-

- - i - 'v a  d ó l ?  U o r '-,'t,: ik  *.'“ '“7  P < ^  / W e r C u  , 
A*/«J 1 8 4 5  c e n n ' T T  * 7  ' ■lf S," o n -v P ''ze* F r y d e r ,
*<•1111110 nAJ::*\ ' ? k °  t e *  1 W  1 8 4 4  w y d a l i a  p i ­

ka
■ze-**•11... « pr.i1.1vp- , ’ "  1 5 4 4  " Ydaną ,

W .  ■ ■ , -vc/ ' r,« k s i a l k e  o C o rzr /n ir tu u  , -W ł a s c i r l o i n  Q t> ‘ c en a  z ł .  D,
p o d r e e z n e  d z ie łk ,  ' ,  ^  p o ż y te c z n e
i. I i- .• . p o le c a m .  D z i e ł k a, , . . .   ,i p e i e c a m .  J ł z i e i k a  i .
ki h k s ię g a rn ia c h  P , . . l e  " e, wszyst-i 1 E iurze techn icznym  ]> ' j ,
i umrne, sa do- nabycia kr C h c s ta c d t

'  Księgarnie  postronne otr

mierne ceny.

m n i ą  z w y k ł y  r a b a t .  F r y d e r y k  K o h J , p a ł a c  B la n k a  na 
ro g u  u l ic  S e n a t o r s k i e j  i D a n ie le  w iczowsJćiej na I s z e in  
p i ą t r z e .

■  ' ^  .
. P ięk nych  H Y A C V N T  Ó W ,  T 0  L IP  AN Ó W ,  ni  

' T A C E T Ó W  i N A R C Y Z Ó W ,  ' k w i t n ą c y c h ^  
i rozkwitaiących ,  dostać, można za W o l s k i e - Q  
mi rogatkami w  Ogrodzie  Ohma, a  to za po- jjj

. C f  p-pr  ti-f=t rrt i-F^J I-F1 f i e a  r ł  y

S A N K I parokonne,  bardzo mało u ż y w a n e ,  poli łurowaue,  
t  brązami i futrem, są do sprzedania przy ulicy E lek tora l ­
nej pod Nr 7 9 2 —  ̂ Tamże znaj.duią s ię  do zbyc ia  S Z O P Y ,  
pokryte  suknem szaraczkowem , i F O T E L  m ahoniowa, w y ­
bity safjaucm. W iadom ość  powziąść można wciiodząc  w bra­
mę na dole ,  po prawej stronie.

Ołtar/,ewem z karczmy Mory zwanej,  ł dnia 
^ ,,A ^ w ,,u< y  ̂ skradziono 6 K O N I fornalskich,  
następującego o p is u :  1) K O N  szpakow aty  wa-

^  łach ,  iat 10. 2 )  K L A C Z  szpakowata ,  lat 6; 3)
K L A C Z  szpakowata ,  lat 9; 4) skarogniada K L A C Z ,  lat 8; 5)  
gn iad o-pstrokaty  KON, iat  10; i 6 )  skarogniady ciemno pstro 
katy ,  lat h; w połszorkach i lejcami surowcow em i.  K to  w y ­
ś ledzi i da znać do Drukarni h u r j e r a ,  zapewnia  się  mu na 
grody  z łp .  200.

~ ~  K A i N T D K  I S T K Ę C Z K N
G titw r n e r ó w  i  G u w e r n a n te /c , p i- z y  u l i c y  b 'r e ta  N .  271.
(*uWernerowie i Guweruatki z wyższem i niższem usposo­

bieniem z muzyką i be/.;. Bony N iem k i ,  Szwajcarki i Francuz­
k i ,  w chlubne opatrzone świadectwa, życzą przy ią t  obow iązek  
w W arszaw ie  lub na Prowincji .  Szan: Publiez: zaszczycając  
mnie c iąg iem  zaufaniem,raczy i teraz pamiętać o podpisanej.

Paulina Z> w olińska . %

Dzis  rano zimna stopni ł’4. \V czoraj w połu dnie  7.
T E  ATK. .Jutro w 'I'ealrach niebędzie  w idowisk; w Sali He* 

dutowej wieczorem K O N C E R T  J P P .  D e le r  i P ia L ti;  >akże Ar­
tyści w łoscy  wykonaią różne śp iew y.

Uwiadamiam Szano. Publiczność,  iż od dnia dz is ie jszego ,  c o ­
dziennie , w moiej Piekarni wypiekanem  będzie  różnego gatun-  
U.. C I A S T O  <lo H e r b a t y  i K a w y ,  a li t y l k o  w  s k l e ­
p ie  Nro 113 p r zy  ulicy P iwnej pod Dzwonnicą K ośc io ła  X X .  
A'ugustjanow, sprzedaw ałem ,  iako to :  O B A yA R Z A N K T P elers -  
b tu g sk ie  sztuk 3!,gr. 5; P A L U S Z K I  i ROGALK1 Wiedeńskie',  
para pr. 5; B [ JjECZKI Krakow skie postne z Anyszkiem, para 
g r .  5,  w ię k sze  po gr .  10  i po gr. 20  sztuka; CHLEB \V ęg le rśk i  
po pr. 10, po gr. 20  i po z ł .  1 bochenek; S U ( .H A R K Ó \V  W ar1- 
szawskich tuzin gr. 12; BUśfcECZEK Berłińskich i Karlsbad* 
kich, sztuk 3 ,  gr .  5 ,  a to wszystko  z najlepszej maki S i e ­
dleckie j.  T .  Ć w i k i e ł .

Jutro  u M a ie w sk ir .g o  przy  u l icy  Bednarskiej , na Śniadanie  
Pieczeń  c ie lęca  z sałatą i ang ie lsk i ,  Kapłon,  Kaczka, Zrazy z o- 
w ar/anką , 'N e lson y ,  B igos  hultajski , M ostki  z groszkiem, K ie ł  
b a < \ , F r yk as ,  Ozór . Barszcz i Ryby .

Do dzis ie jszego kurjera ,  dla Prenumeratorów- na Prowiu  
cj-i■doiączaią się  P R A K T Y C Z N E  O B JA ŚN IEN IA ,dotyczące  xa- 
bę/.pięczeii na życ ie ,  w y ię t e  z Zbioru  urządzeń i wiadomości* * - j •• -------- -i-----

J  ty c z ą c y c h  się  ubezpieczeń w KroIestv\ ie  Polskiem.


